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d n i a  s t r o n a  g r u b ą  o k r y ł a  s i ę  c h m u r ą ;  p i e r w s z e y  d o s z t .  w y  n  i  n i c i ,  w y p r o w a *
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n i o k m t n 5 , niós ł  m o s t y ,  do m y , d r z e w a  
1 ubiegał  w rynek .  Rzeka  zamieni ła  się 

w j e z i o r a ;  most t y l k o  Johannes.? Brąhfte, 
s a  któ ry m s ia ł  posąg kam ienny  S.  J a n a ,  
będąc z a w a l a n y  drzewem o s a d z a i ą r y n  
ir% z ro - . iu sE c zo a yc h  do m ost w i mostów , 
i ako t sko u t r z y m y w a ł  się. Atoli  uderzon 
ny iakimsiś  gmachem , na dw c ie  pękł  
l  s t rasznym trzaskiem i o totey godzini® 
zniknął .  Ju r  trzeba było myś lić  ty lko  o 
ra to wa n iu  życ ia  i niektórych rzeczy  ; w 
moim (ti ieszfeniu żelazne drzwi  od nay-  
p i fknieysąego  sklepu w y r w a ł a  w o d a ,  i 
p r z e l a t y w a ł a  w e w o ą j r z  a tak-ą g w a ł t ó w ,  
nością , iz domek ten drewoiaoy  trząść 
się z a c i ą ł ,  Roszto woie ysz e  sprzęty spie- 
iu a o  w y n ie ś l i ś m y  tylnemi dr zw ia m i  na 

p r z y t y k a ją c a  skalę,  O i i t e y  w nocy s o 
da  s ięgała pierwszego piętra o 3  wschody,  
a oknem zmies iwszy  się można był . ,  c h w y 
tać ptzedmioty  p ł yn ące .  Koniom w y p r o 
w a d z o n y m  na w y o io ś l e y s z e  m i e y s c e ,  
iak w y r a z i ł e m ,  z now u powódź  s jg s ł a  

po brzuchy , niemożna ich oyio ra to wać  
na skałę dl* zbyt  spadz istych  wschpdÓK, 
Ale  izui* t»> wi dok  Rod iców patrzących  
z o k n a ,  na  bliską zgubę ukochanego  s y 
na , któreuiu w  tak m a ł y m  przedziale 
żad ney  p o m o c y  u d z ie l ć  niepodobna ! . . „  
M n i e j s z a  to stratę części m a ią U u  w p r z y 
padku J( i ies:enia domu.  Nie 1 os tała płci 
piębney iak od i a b a » y  teg > wi9C ł . ’» ,  

przeyść do n a j g o r ę t s z y c b  modłów,  U* 
ezr*  tam:  ni,a się na dzień z a d u ś m y ,  
AJęszczyto i  z a p o m o i a w s z y  o . w ł a « n y m  me- 
bezp'eczrńi tw i« , zmęci  by li ra towaniem 
D a m  mdle iących.  Przeciez b ły sn ą ł  pro- 
m ? k  n a d z i e l ,  a woda  zaczęła o iw s z e y  
y odi  -ie zp dłpocy  opadać ,  Już  n a s i  po

w o ź  o 3 c i f ?  - tanął  pa lądzie;  atoli  stru- 
mień pod oknami p ł y n ą ł ,  unosząc roz

mai te  i mnogie z s k le pów  i k ra m ó w  t o 
w a r y .  D u e s i  w k o leb kac h,  s z a l e ,  s z k t .  
tułki , pudła , wstążki  , bóty Farui  t u i i r -  
skiey piany , i t. d, w sz yst ko  to n ie li to,  
ściwą wy d ar t e  p u w j d e i ą ,  przed naszemi  
przesuwało się oczami ,  S ł u ż ą c -  ' ł a p a l i  
z sw U c ą  W ręku co rnogfi. Na stą . i i ł a  fio
łem w a l g a  mię dz y  szukc iącemi z d o b y c z y ,  
aż do wi.a ernaego grążenia się w n u d a c h  
wo d y .  O k az a ł y  się tysiące  latarń lub 
pochodni ,  W miarę z m n ie j s z an ia  się szu
mu wód wzrastały  ięki i narzekania  ogo ,  
ło co n y ch  K u p có w ,  i mięszkańcow goszczą* 
cycb .

Nazaiul rz o godzinia $ t ey  , w i t a l i ś 
m y  się oznakami  radości  , z o so bam i  
szczególnie,  nas intenesmiącemi , a .ore  w 
przec iwnych ott iach  w z a r m n c b  uolesirń 

tysiączne p o w t a r z a ł y  purusz-nia j bowieur 
n ie m o ż n a  ieszcze było zrozumieć się m o 
w ą  ustną d la  szumu byst ro  pędzącey w o 
dy.  Długi  czas p i z r r w a  t r w a ł a  spólnic- 
t w a  z d r i j ą  s t r o n ą ,  gdyż  vssiy»t«ie mo
sty zerwane  zostały , U’ > oszczędzi ła n'e« 
szctęsną  po wó dź  1 kamiennego moitu  u  
m i a s t e m .  Który z da wa ł  s>ę bvdź  w ia c zy -  
stym, Mn et w o ludu zape tmło  oba  brze 
g i : dopiero o godi io ie  otey z r a n a ,  za
pomoę ą  t rąby  irorskiey , wy r a i n . e y i z y  cl, 

mogl i śm y udzielać sobie wi adomośc i ,  A i  
te i  w południe obmyś lono kommunikacya  , 

przez  położenie belek na zwali skach  mo
stu , i tarcic.  W i d z i a ł e m ,  iak c z ło w ie k
i e d e n , n ie spo k o y o y  o los domu wogO 

lub rodziny , o e c j c k a i ą c  azb y  położoną  
d e s k i ,  przez szczupłą  cbc ią ł  pr z ę y ł p  
k ł a d k ę ,  w p a d ł  w w o d ę  j utonął .  Ku 
W i e c u r o w i  ’ *d*co , z swem i  d ug ' ey  

st rucie b ę d ą c e m i , może  b »ła|  t s  p o m o 

cą mostau z ączyć  się i mi eszać  Izy.  r a 
dości .  tktć; zdoła Opisać spustoszenia



doia tego ? Ki lkanaście  dom ów t t r w a *  
Dych rostato , ani śladu po sobie n eto*  
s t a w i w s z y .  P rz ty ś c ie  przez rycek  ,z dla 
ogrom nyc h katrieo i  i mułu iest ulapedo-  
b i e m ,  W  ielu gmachów fundamenta", od 
k r y ły  się. Lecz  o a y  większą  szkodo po 
Bieśii  Kupcy  oa W izie ( miey ice  publicz 
nvc h  p rz ec h a d z ek )  bo z większey l i czby  
sk lepów dw o m a  szeregami uszy k o w a n y ch  , 
p o w ó d ź  wszy st k i e  to wa ry  2abrs ła .  T e o ,  
co miał  sklep z obrazami i ant) kami , 
rachuje w ł a s u e y  s traty go tys ięcy Reń
skich.  Vt szystk ie  pomaieysz e  kramiki  na 
W i z i e ,  padty  of iarą tego potopu ; tr>y 

ty lk o  zostaty ocalone.  Szczegó Diey ulu 
ca  obok K o ś c i o ł a ,  iest tak zruy nowa cą  
4e aoi i eden kamień w bruku n.i m i r s u  
nie został .  Gd zie  o s y  pięko.eysze  hy ły  
spacery , tam  drzewa l e ł ą  ogro m ne,  w y r  
w a o e  z korzeniami  i zwalone.  W Hrfrn 
tner zniknęła f a b r y k a  s t a l o w a ,  i k i l -a  
d o m ó w  z ludźmi b a ł w a n y  w o d y  p o c i ł o  
n j ł c .  W mia i teczku L a m e le  o 3  mile 
ztąd o dl e g ł ym ,  go domów i K o ś c ió ł ,  ta 
p o w ó d ź  zerwała .  W o d a  do picia me 
iest  spu stoszoną ; ale obwód Staregoszp.ru 

d l a  zgnieciony jzottał  do s z e p t u .  D o 
tąd trudnią się wyciąganiem z btota te* 
ga rk ó w  , Sreber ,  p os t aw ó w  s u k n a ,  ko 

r o n e k ,  k r y s 2ta lów , i tysiącznych  innych 

kosztownośc i  , k tórych  »  tey porze K a r l s 
bad by ł  składem.  Szkody  są nie do w y -  
f a r b o w a o i e .  Wie lka  l iczba r dzio z zna* 
cznyot  maiątk iem prLez lę klęskę w nę
d z y  pogrążoną zosta ła.  Rę ka  ty lko  Rzą. 
du z niey v  y dz w ig n ąć  Jcłi m o ż e ,  a czat 
ł o ź o y  zatrzeć ś l a d y  spuitoizenia.

ł ł .  M .
2  W arszawy i-  >4 W rzeSnia. 

Uroczy . teść  Imienin Nay iaśo ieysr  ego 
C esa rza  j Rróla A ls x a & ć r a  I. u s w i e t n o -

na tego roku gbectsssctą w stolicy N T % 
trtech Wie lk ich  Xiąźąt  Rn*vysVt ich  i X« 
Witelkiey X i ę i o e y  Alexar)tJry F e d o r o w n e y ,  
obchodzoną tu b y ła  dnia 1 1  fc. m. z tak ą  
o k a z a ło ś c i ą ,  i a k ą  poświęcenie się i wdzię* 
czność dl« Na y ła s k o w iz eg o  Mon arc hy  na* 
kaza ły ,  W t y m i e  dniu prz y pa d ły  im i e n i 
ny W ie l k ie go  Xiązęc ia  A l e s a n d r a  M ik o -  
ł a i e w ic z a  , i S w ię io  Orderu S.  A l e x a b d r a  
\ ’ t wskie. ;o, W  wil i ią  Uroczystości  , ifc 

rogatkami  P o wą zko  w s k i e m i , w obecności  
NN. Wie lk ich  Xiąząt  spa loo y  b y ł  Faier* 

w e r k ,  ieden z o a y w s p a n i a l s z y c h  , i a k i  
kiedy W a t s t a w a  widz iała .  Na y p o g n d u i e y *  
szy wieczór ściągnął  ze etolicy tys iące rotę- 
s i k s ń co w oboiey pici i wszelkiego s tanu 
na pola między P o w ą z k a m i ,  a M ar y m o n -  
t o n ,  dla przypatrzenia się temu o k a z a łe 
mu fsierw erkow i. — W sam  dzień tego wiel  
kiego Święta  J .  C. Mość Wielki  X i ą i ę  K o n ,  
stanty p r z y y m o w a ł  po w i n sz o w a n ia ,  »kła* 
dane sobie z naygtębszem uszanowaniem 
dla  Naytaśmey»zego  Br ata  , przez JOt Xc a  
Namiestnika Kró lew ski ego  i U  ładr e  kra* 

iowe. Poczem NN. W y s o c y  Xiążęta  udali  
się ca  b łonie  pod W o l ą ,  gdzie w o y s k o  
w zelkiey broni p a ra d a w a ło .  T a m i e  pod 
n a m o tf i t i  w y s t a w i o n y  b y ł  ołtarz , przy  
którym w obecności NN, W ie l k ic h  X ą ż ą l 
i N. W i e l k i e y t X i ę i n e y  Alexap.dty , i W ,  
A rc yb is kup  W a r s z a w s k i  P r y m a t  Kr ó l es tw a  
P o ls k ie g o ,  o dp ra w i ł  Mszą S. Na tern o a-  

bnień i tw ie  ZDaydowal i  sic J O . ' X t e  Na* 
imesiuik Królewski  i ,UrzędS.lcy W ładz 
k ra iO * y c h .  Po odpraw ionycti przez JW^ 
A r c y b is k u p a  m i d i  lwach za z m o w i e  Nay'» 
łask a ws ze go  Mo narchy  i catey  C e s a r 
sko-  Królewskie  y R.dz iny !  , i_ud z' z/ź odśpie- 

wan em  Te Deurn pfzy stokrutruni  z dzia ł
w y s t r z e l a n iu ,  ca le  w o y s k o  przeciągnęło w

paradz ie  pr ted NN. Wi c ik i tm i  Xi»żętamł

) * (
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ty  t ym że  p ra wi e  czasie odprawi ło  eię tak* 
źe eolenae nabożeństwo w  Kościele M et ro 
pol i ta lnym , gdzie lud l iczoie zebrany  za 
s y ł a ł  do W s z ec hm oc neg o  P an a  pokorne 
m o d ły  o iak na ydłuższe  panowanie  N a y i a*  
śnieyizego Cesarza i Kró l a .  — W  T e a tr z e  
N a r o d o w y m  dano betpł&tne w i d o w i s k o ,  
które z a k o ń c z y ł a  s tosowna do u ro cz y st o 

ś c i  Kantata  , podczas  k łórey u k a ta ł  się 
O br az  w y s t a w i a j ą c y  Ołtarz p łonący  o f ia 
rą wdzięczności ,  k tóry  otaczały R e l i g i i a , 
S pr aw ie dl i wo ść  i Mądrość.  Po obu itro.  
oach  O ł t a r z a ,  Jeoiusze utrzy my w a ty  m a *  
ki z w y c ię z t w  i rozmaite godła , a w głębi 
u k az a ł  się Parnas  z oznakami  Nauk i Klio* 
s i t ó w , — W ie cz o re m  przez JO.  Xcia N a 
miestnika dany b y ł  świetny  bal , który 
NN. Wielcy  Xiążęta i N. Wielka  Ki -ż oa  
Alsxar>dra obecnością  swoią  zaszczycić  
raczyl i .

Uroczystość tę zak oń cz y ł o  pow az ec h.  
ne oświecenie miasta i gm ac hó w publicz
nych , między  klóremi s .czegoluiey  celo* 
w a ł y  p a ła c  JO. Xc i a  Namiestnika K r ó l e w 
skiego , pa łac  f tommissy i  R z ą d o w e y  vtoy-  

iiy i R. itusz G łó w n y .
N. Wielka Xiężna AI* x an d ra  Fedoro-  

w o a  , Małżonka N. W ie lk ie go ’  X ią i ę c i a  
M i k o l a i a ,  po ty g o d n i o w y m  pobyc ie w 
stolicy tu te y s z ey ,  opuści ła ią wczoray  , 

dnia ig  b. m. między godziną  ytą , a lolą 

zrana , u d i i ą c u ę  w dalszą drogę do P e 

tersburga.
P r z y b y ł  tu w tych dniach X i e  W i r -  

temberg-ki  Eugeniusz , Brat  N. C e s a r z o w e y  

Matki i w y ie ch a ł  d. i ^ b . m .
W c z o r a y  , dnia *3 b. id. w o j s k o  wszel-  

kiey bro ni ,  zebrań* na polach pod W a r 

s z a w ą  , odby ło  wielki  popis z o g n ie m , 

pod uac ielueai  d o w ó d z tw e m  J. C. Mości 
Wielkiego  Xc ia  f t oa i U ot ego  , a w obe-

9 * 3  X  a^»

cności  Wielkich X i ą ! ą t  Mi ko ła j *  ? Mi* 
chała ,

— D. 15  —
Z boleścią  dunos iemy oycz yzn ie  na* 

szey o Zgonie n ie o d ża ło w a n ym  z» wszech  
m ia r  godnego szacunku i uwielbienia Mę* 
-ia , S ta n is ł a w a  Hr. Potockiego , Prezesa 
Senatu Kró les twa  Polskiego.  Z a k o ń c z y j  

życ ie wc zo r ay  doi *  14 t1 . m. o godzinie j p t y  
po południu w W i l l a n o w ie .  Biegteyszs  
pióra zatrudnią się świę ty m o b ow ią zki er ł  
godnego oddania  czci , j a ka  się takiemu 
Męż owi  na leży  , lubo samo Imię lego Mę* 
ża test naypiękoieyszą  Jego pochwalą.

Donieś l iśmy w Numerze przedosta* 
tnim Gazety  na izey  o dziełach sztuk p i ę k 
nych w y s t a w i o n y c h  na widok  publiczny w 
pa łacu  Kazimicrowskwn ; dla u z u p e ł n i l i *  
dou.es ieoia  te g o ,  w y p a d a  nam ieszcz* 
wspomnieć o « x p o x y c y i  . w SaJi  G ł ów ne go  
R a t u s z a ,  rozmaitych w y r o b k ó w  kram* 
wyc h.  Ile w wystawieniu  sztuk p ięknych 

spostrzegać się daie wzrost  w kram na* 
s z y m  gustu i zatrudnień ins ią cyc h  oa c«* 
lu świetność n a r o d u ,  tyle w drugietn spo- 

strzegą się dążność do upowszechnieni*  
korzystnych  przemy sło wy th  z atr ud nie ń ,  
którć tern prz y u tn n ie y sz y  dla wsz yst mc h 
s pr a w ia ią  widok , im p e w n ie y  przekonać 
się możemy o tern, i e  oie sama W * r i z a »  
w a , ale kra/  ca ły  mieści w ł u b i e ' uż ;■ te* 
czne dla kraiu zattudoienia i f abry k i .  — 
D. jwodęm nietylko postępu przemysłowe*  

go uksztatceniw , ale nawet  szczególwey  w  
rodzaiu swoim doskonałości  test zegar wy« 

s tawlooy  przez rodaka  naszego J P a a a  Gu« 
geuinti s j ,  m.i iący b y d i  osadzony na szczy* 
cie pałacu  Kazimierowskiego.  F a b r y k i  »u* 

kien w W a r iz a w ie  pod f irmą Rol iand * 

Cot np.  w y r o b i ł y  sukno kratowe w r o n a e i*
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t y m  kolorze  od 33 do 40 z łotych łokieć.  
F a b r y k a  kobierców Wa .sz &w.k .c l .  aa  So l  
c u ,  nades ła ła  siedm sztuk kobierców w 
roz ma i tych  dessaniacb , k tórych  piękoość 
powszechnie iest uzoaną. Z  Uy re n cy i  Gór* 
niczey v K ie lcach aadesłaoo  3 3  »ztuk roi* 
HłŁ .ty ih  robot ,  z których na szczególny 
saletę  z powodu użyteczności  zasluguie 
s ieczkarnia żelazna ,  koszu,  a c a  363  złp 
{ druga sieczkarnia i*st p r o d u k c j i  l iPana 
Kronke^ ruskiego z Mar ym on tu  i kosztuie 

s lp.  43Z » j  z n -y d u ią  się prócz tego dw a  
pastumeuta  m a rm u ro w e po złp. 3 2 ^  tu
dzież zuacznn l iczba w a z o n ó w ,  Km cy f i -  

z ó w  , l ichtarzy , l amp , podstaw , portre 
t ó w ,  m i s e c t e * ,  tabakierek o ^ y w ię c e y  ro* 

biunycn z żelaza.  JeneB blat  m ar mu row y 
nades łany  z Kie lc  kosztuie 122  złp.  a ieden 
z waz onó w o a y d r o i s z y  ?ip.  169. M n ic y -  
y ie roboty żelazne kosziu' . i  od 1 złotego i 

4 groszy aż do złp,  92 Di ukarnia  N 
Gii icksberga n a d e s ł a ła  kilka odbić druka r
skich ua welinie i at łasie.  Dru ki  do tegn 

Są zagrau .czns .  Jan Wittich i K a r ó l  K u r u  
rękodzielnicy W arszowscy  w y s ta w i l i  ró ł*  
pe gatuaki  skór wy robionych  : rękodzieł 
nie podoboe są nader użyteczne w kralu 
n a sz y m .  F a b r y k a  Pann Rephan w Kal i szu 
o ade s i a i a  cztery ga.unki  sukien w cenie od 

16 do 3  Mp> JP ,  Tu szy ńs k ie go  t los&rza 
W a r s z a w s k i e g o  są dwa sztuczne zamki , % 
których  ieden kosztuie złp.  5 4 0 ( ® drugi
;óz .  P ię k n e j  roboty fortepian z mech aa i .  
ba Aogmhką  , dzieło JP a n a  Leszczyńskie*  
go w A a r s z a w ż e ,  w  któ ry m szczególne 

(.■fkanie brODzów i t t t  godne p o ch w a ł y  , 

kosztuie zip. i $oo .  Z f a b r y k i  Pt*, Noibl in 
1 Zier w W a r s z a w i e  nades łano cziery  Situ* 
ai , kuszy k do k wi a tó w bi oozow y ( |toSzlu» 

i f c j !  1 2 6 0  zł. po ly leż  dw a  zegary W bron* 

s i e ,  i ieden k o a z y k  ńs&jeyisy keas.hiiący

2 7 0 * 1 .  M i k o ł a j  Wincenty  F er ma to r  n» 
skuteczni* piec s i t  ik roz ma i ty ch  odlew gs* 
p s o w y c b ,  ocenionych.  od złp. go do 1 4 4 ' 

Pan Bonnier f abr yk ant  lamp w W a r s z s w t e  
w y s t a w i ł  trzy l am py  . iednę bi lardową k c »  

szłuiąe* złp 3 6 0 , a dw ie  Astralne po złp. 
238. Lecz  o a y u r ę c e y  p łodów rozmaitego 
przemys łu do starczy ły  f abr yk i  z o a y d u i ą  
ce się w  dobrach  J tV Hr ? a r i o y  kiego , 
i tak 1  K l e m e n s ó w *  nades łano  10 sztuk; 

wierz chó w do stołu , drzewem sa k l a k o -  
w sin po w i ę k s z e j  części w y k ł a d a n y c h  t 
k tórych cena iest od zip. 72 do 2 1 6 1  z J ó 
z e f o w a ,  z L i p y  , z Szczebrzeszy aa  i X ię-  
io p o l a  , z Prussy  i z T o m a s z o w a  , iost w ie .  
le rodza iów ro zm ai tey  tektury i p a p i e r u ,  

f i l i żanek ,  g a r n u t i k ó w  i ku bkó w g l in ia 
n y c h ,  da ch ó wa k  rozmaitego  ko l oru ,  płóe 
eieo,  'moli ów mo s ię żny ch,  fa i ąu só w , na
rzędzi kamiennych 1 po rc e i laoowy ch. Z  
Hurudnścy JO .  Xc ia  He n ry ka  Lubomirskie*  
go , znayduie się także ki lka sztuk faian-* 
so w y ch  , m a s i o w y c h ,  m o z a y k o w y c n  i por.  
x e l I a o o w y c h .  Z  fab ry k i  szklanney w M iń '  
sku , są próby  półmisków rz n ię t y c h ,  tale
rzy i szklanek.  —  J P .  Urbański  w y s t a w i ł  
t a k i e  d w a  a pp ar a la  narzędzi  pa ro w y ch  do 

d y s i y l a c y i  w óa ek  , do których przyłączo* 
ne na piśmie ob jaśn ieni* ,  leit  w r t c t t g ó -  
łach c iekawą.  W  ogóle podług d r u k o w a 
nego katalogu iest sztuk w y  s t a w i o n y c h  

J75*
Z  L o n d / n a  d ,  4  W r z t f n i a .

Uroczystości  ustały  iifi w Dubl inie 
ponieważ  Kró l  dnia w c z n n y s z e g o  rano o- 
puści ł  ię stolicę l r landyi  1 poiectoal o d »  ie- 
.dzić Lo rd a  P o we rs co u rt ,  a wieczorem od

p ł y n ą ł  do Augi  i.
Guzeta T i m es  za w ie ra  następujący  

a r ty kuł  ‘ Dowt ed uiem y s i ę ,  i *  Mioi -  
s L o w i e  A u s l r y ia c k i ,  f t o i » y ; a k i i  t r u i k i
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przy  l )worz«  L izbońskim pr z y b y l i  do A n 
glii.  P r z y c z y n ą  ich \* y  iazdu i i ' t  zniewa-  
zenie domu Austry l a c k i e g o  posła B aro na  
Sti irmer p r e z  l u d ,  że n iechc ia l  okien 
S w o i c h  oświecić p c d c z a s  obchodu a a p r z y -  
siężeota k o m t y t u c y i  przez K r ó l a .  S k a r ż y ł  
się ko to u S t a n ó w ;  te o ś w i a d c z y ł y  ukarze 
o s o b y ,  skoro ie P, Baron w sk a ż e ,  Nie 
chtfMSł tego uczynić  , sądząc ze mu z'ę Sa 

me przez sir z ad o syć  uczynienie należy 5 
n a p is a ł  do D w o r u  swoiego i od tb ra f  roz 
k a z ,  a b y  nalegał  u rządu Portuga lskiego  o 
z ad osy ć  uczynienie , a iezeli to nieuastą- 
pi , a b y  L izbonę  opuści*. Minis trowie 
R o s s y y i k i  i Prutki ni“ oświeci l i  t i k i e  s w o 
ich d o m ó w  podczas  p o w y i s z e y  u . ó u y s t c g  
ści ; L c z  nie p o w y b l ia c o  im okien ; t o 
w a r z y s z y l i  ieddak B aro n ow i  S lirraer do 

A ngl i i . , ,
Ga zeta  Dubl idika  pod d. 30 Sierp i.ja 

umieści ła co następuje : “  Możemy z uie
j a k ą  p e *  ouścią  zaręcz yć , i e  Król  zamyś.a  
w gabioecie swoim prżedsięwziąść zmianę,  
Hr .  L J w e r p o o l ,  który da wno pragnął  o d 

dal ić i l e ,  zlozy s w o y  u r z ą d ,  a  na iege 
tmeysee nastąpić rna Hr. G re y .  Przyp u 
sic.zeme Kat o l i kó w 00 ró w n y c h  pra w z 
iu re mi  oby  w a r e i . m i , b idz ie  zapewne p er* 
Vs$Z czyherr, nowego Mini stery iurn, ,,

Na wystawienie  w Dublinie f a ła cu  

czyl i  pomnika dla * ró l a  / c d p u a o o  iuz do 

go Sierpniu y io o  F i .
V. c z o r t y  p r z y b y ł  p O * a 7ny t z , o o i e k  

k f l ku G r r c k j e m i  m a y t k a i o i  do L o i d t  

P r m  dent a  ni i ast a  i pros i ł  go  d ‘s nich o 

pomoc ,  P r : v b ' 1' r n< r «  T u r e c k i e y  f t e ga c i *  

D i a n a ,  k t ór a  p r i y w  i t ; z l j  z A l e x a n f l r j i  

n>e„o ładunku. Kap  l«o T u r e c k i  odda l  ł 
w s z y s t k i c h  w l i czbie 5 0 , o b a w i a i ą c  s i ę ,  

i e b y  c h o c i a ż  d ot ą d  ż a d n e g o  nie ściągnęl i  

na  siebie podcyricai .a  , nic zbu nto wa l i  się

w drodze i me przemogli  T u rk ó w  , k tó 
rych  nie zoayduie się tak 30  na tym O -re* 
cie. Nieszczęśl iwi  Gre cy  s trawil i  ni co 
maiących  pieoiędzy , i gdy żaden nie t ra* 
fia się o a r ę t ,  k t óry by  ich do o y e s y z n y  
e r w i o z ł ^  po pa dn ą  oa y w ię k s z ey  nędzy  , 
i e iel i  się nikt z> niemi nie uymie.  Lord  
Pre z y de n t  s ą d z i ł ,  i i  z l a k o w ą  prośbą  u« 
dać  się na leży  do poi ła  Tu re ck ie g o ,  ale 
gd y  mu o d p o w ie d z i a n o ,  i e  pose ł  T u r e e i i  
iest Grekiem i % tego powodu p o z b a w .> « 
ny  został  s w e y  w t a d z y  , w y r a z i ł  s w ó y  
ż a l ,  iż nie pos iada żad n ych  pieniędzy na  
ieh t rsparci*  i r a d z i ł , a b y  podal i  prośbę 
do sejtietarza »taou.

Ciąg łe  i potężno deszcze Z iządz i ły  
wie lką  szkodę w naszych  urodzajach.

D o  Portsmutu p r z y b y ł  d. 30  S i«rpn:a  
okręt  An dr om a ch a  z L i m y  z 1- trir 1. d o l a 
rów , muiłżooka Lo rd a  C o c h n u *  i ma ł iun-  
ką Wicekró la  Peru z '5 dz iec i ,  k tó iego 
sami  roialiści uwięzili .  Ter.ze ok ięi  pr ; y*  
w i ó z ł  lu t y  z L i m a ,  Chii i  i R i o - J a n e i r o ,  
tudzież biuletyny Jenera ła  San  Mart io  
Podług ostatnich nic zaszło oic s tan ow cze 
go. Lord  C c b r / M  stał zaw sze  z s » o i ą  
eskadrą  prz»d fOitett) Ca la o  £ Zsinyślai  na 

nowo na ło miasto uderzyć. Nieco piet- 
wey  zabrał  Hiszpański  wdienr.y szoner i 
bryg.  pod-ug l istów z Rio - Janeiro kor* 

Jarze p~d banderą  Buenos A y i * s  zabral i  
ki lka Hiszp #nvkich okrę tó w,  & między 

tn: i bryg  M a i p o ,  c> któ ry m płynęl i  do 
Hisipan-t  deputowani  z L i m y .

“  $  7- -
Fodlug jednego 2 pi»m Minis t rówskich  

podroż  Kró la  a'o H u n a w n u  iest "u-ż irto- 

tme pa s ta c n w io pa .  Podczas nirby tneści 
Monarchy,  komcnissyia z L o r d ó w  s p r a w o 

wa ć  będzie władze w y k o a a W r z * .
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X£e  Well ington p o w r o c i ł  tu^z ' s ta lego

ładu,
■ 6 t f f  Bonaparte  , k lórego p i im a F ra n 

cuzki r , iako Messy iassa Greck iego  do Mo- 
rei w y s a d z i ł y  , r n a y d u i e  się podług pism 
Am er y k a ń sk ic h  oa k ip ie la c h  w Saragota  
pod d a w o i e y  przybrauem nazwiskiem Hr, 

Survi ! l i eri ' ,
G a ze t a  w  Ringjton ( na Ja m a ic e  ) w y 

chodząca  , zaw ier a  pod d. 7 L i p c a  nastę.  
pu iący list Jenerała B ol iv a r  do prezesa kon* 
gressu K o l u m b i i :  “ Mci P a n i e !  Poważne
zaprowadzenie  je ot ta ln rg o  kongressu K o .  
lunibii  , który sk łada  się z reprezentantów 
sz  a  olov ch pro w tncyy , uzupełnia na ygo-  
rątsze tr.oie życ renia .  Gd y  K zec i p o s p o l j ,  
t a ,  która założona , i * s t  na zupe laey  rej. re- 
sentacy i  ludu Cuodioantarca  i Wenezuel i  
w z n o s i  się do srczytta ł i c ię a l i  w ości i w o l 
ności  , o którą się ubiega ła,  prtez dopełnię,  
n s św ię ty ch  o b o w ią z k ó w  przez pra wny ch  
fepr Zcnini.tów s .mowladr jego  Indu,  prze
to u w a l a m  rię t a  u e  o laioucgo od wszel .  
kiey w y k o n a w c z e y  włudzy.  f iongress W e 

nezueli  , lecz nie K o l u m b i i , r r ią  ' o w a l  mnie 
prezydentem.  Nie mogłem iednak  tego za.  
Szczytu dla następuiących  pr z y cz y n  p rz y ,  
ląc : 1 )  ponieważ nie pos iadam dosyć t a 
lentów do u t r . j m a m a  c h w a ł y  i z a p e w n i e 
nia szczęścia Rz-iltey ; a) poniew aż » o y »  
tk u w y  n ióy stopień nie zgadza się z sto. 
ptiiem urzę lu k a ;  p o n e w a ż  przykro  ntj 

test n a z y w . i - y m  bydź od n iepr jyiacio l  ty* 
ranem , i 4) p o o i e w . i  tsn urząd s,-rz<ci- 
w ia się nootcuiu charakterowi  j uczuciom. 

Przy Oli y , Mości  Panie,  bołd pay»zc-er -  
• r e y  moiey  p r i y t h y l n o i c i  i zapewnionego  

świętą  przy s ęgą posłuszeństwa.  J e i e l  by 
•odnajc s a m o w ł a d n y  kongres* ,  czego się 

d e  | ,k m ,  o b . t - w a ć  m i a ł ,  a że by m  nadal  
1 p r« . j  d totem kraiu , t sdy  od tey chwi*

li w y r z e k a m  się ne zawtzn t a i i e t y ł n ę g o  
tytułu o b y w a te l a  Ka lumbi i  i opuszczę brza* 
gi mey o y c a y z n y .  Zóstaię & c .

S z y m o n  Boliv(tr. (>
Z  Paryża ci. 5 W rztśttia.

Jedno i  pism lu te y s zy eh  d o n o s i ,  i #  
poseł  Angiel ski  u w ia d o m i ł  u rz ę d o w e j*  
D w ó r  c a < z , i£ M o n ar c ha  iego po po wr o*  
cie z Dublina  odwiedzi  P a r y ż  pod imi«c 
niem X c  a Brunswick iego .

P i e r w s z y  żołnierz Francu>ki  , k t ó r y  
o t r z y m ał  ozdoby legii h o n o r o w e j ,  na*wi» 
skiem Ro ma o  Jouane , d a w n i e j  strzelec 
konny , a teraz ż y i ą c y  na spoko yno śc !  
w  L i m a y  niedaleko M on te s ,  padł  d. 2^t 
Sierpnia o f iarą  swoiego pospiechu W ra* 
towaoiu  n ieszczęś l iwych.  Chociaż  nie t|* 
mia ł  p ł y w a ć ,  rzuci ł  się iednak w S e k w a 
n ę , widząc topiącego się o y c a  z t royg iem 
dz ie c i ,  i iuż s c h w y t a ł  iedoo z d z i e c i , g d y  
uniosły go h a ł w a o y  i razem po ch ł o n ę ł y ,  
Mięszkańcy  miasta  Monteą po s t a n o w i l i  
mieć s taranność o po z o st a ł e j  vy ubogim 
stanie po nim w d o w ie .

Có rka  Xi ęzoy  Kur lapd ib iey  , k tóra  
zaś lubi ła się z s y n o w c e m  Xcia  T a J l e y * .  
rand , przeszła n iedawno do Koś c io ła  Ką *  
toltckicgo.

Kró l  r o z k a z a ł a b ^  telegraficzna I i .  
ni ia pniędzy P a r y ż e m  i L y o n y m  r o ie ią *  

gnioną b y ł ą  dla u ł s l wi eo i e  korrn pon dc n*  
cy l  przez Marse l i ią  aż do Tu lo n o.

W  Li l l  widz iano o» rybnych  ta tkaeb  

jesiotra to  j t ó p  długości  maiącego i 169 
funtów ważąc ego  ; s am a  g ło wa  o g r o m n e j  
te y  r y b y  w a ż y ł a  60 fuotów,

W nocy no 3 0  S ierpnia  uma r ła  er 

B or de a u x  w d o w a  po s ł a w n y m  Jenera ł*  
Moreau.  X i e  D e c a z e i  odw ied z i ł  ią dniem 
przed śmiercią,

D. 25 *. m. w  CherburguJ  spuszczona



M s t r f a  * f l r ar* ra tu  n o r n  fregetia Pu- 
n o D t .

Z po wo d u  zaprzeczonego przez Sta- 
Dy Portuga lskie Królami nieograniczonego 
V e t o ,  czyni  Monitor  u w a g ę : i i  w c i a s i e  
•rolnego  R z y m u  każ dy  trybun po s .a da ;  
V#to .

Dziennik S p o r ó w  donos: S Stambułu 
p o d  d. 9 S ierpnia  co następuie : “  Do-
wiad uiem y się , ze dotąd wszystkie kro- 
Jri u Porty csyn*one byty wspóln ie  przez 
p o s ł ó w  F r a n c u s k ie g o ,  R o i t y y i k i e g o , Au# 
Dtryiackiego , Aogie^kdego , Prusk iego ,  
Sz w ed zki eg o  i KiderUndskiego.  Uk ła dy  
t y c z y ł y  się między  i roemi  wolney prze* 
p r a w y  przez Dard ane l le  i op iekuńczych  
l u t ó w  dla m ię szk s i ąe ych  w Tu rc y  i Chrze* 
i c i i s p .  W st aw ia n ie  się za G r e k a n  c ą» 

gnę ło się nawet  po w y ’eździe pp t . „  R s s -  
a y y tk ie g o .  „

Z  M a Jr y itt  ii ag &ierpnia.
C d  3  dni z as z ły  tu znowu zaburzę* 

b i a .  O n eg d ay  około godziny  9 w w i e 
czór  udało się ki lkanaście ludzi prted 
więz ienie g w a r d y i  Rró lewsk iey  , k tóra  

ob wi n io n ą  ie s t ,  i e  w d a w n i e j s z y c h  zda* 
rż eniach  obmzi ła  lud , 1 zaczęl i  obe lży
w ą  pieśń T r a p a l e  z wa ną  śp iewać .  Trzy*  
wraiący  s traż officer w y s ł a ł  żołnierzy ,  dla
rozpędzeń.a  tych ludzi , l i cz  żołaier -e b ę 

dąc od nich znieważooeml użyl i  kolców,  
Jałt ty lko  klub Fontann do Oro dowie.  
4 siat się o tero zda rze niu ,  uda ł  się tam 
w  liczbie 400 osób , przez co po w i ęk s zy ł  
Się b.nrdziey ha łas .  W  tern naoiecha ł  
n a  koniu Jenera ł  kap tao Moti l io  z dw ie 
m a  l y lk o  ordy t iaosami.  bud z a c i ą ł  go 

t a k i e  l iyó. ,  on nakazał  oddzia łowi  zotnie* 
t t j  rozpędzić go. Lud g w i z d a ł ,  k r z y 

cza ł  i n>acheiał ustąpić.  T u  dobył  Mo# 
l i l i e  p a ł a s z a  i {uc ie ra ł  na i n d ,  a lo ry  oa

w s . y s t k i e  strony u d e k a ł  Patrole prze
b iegały  ulice i około godziny,  2giey zpół* 
nocy nastąpiła zupełna spokffy dość, -  
Nazaiutrs  runo zebrali  się w znacz-ney 
liCi.be klubiści i żądali- burzl iwie zloż* 
da' J e nerAca kapitana ad eriTio, p o n i e a a s  
p ó w a i y t  gię oa ip c k oy n y c ł i  oby watę"i  
n s i t a w a ć .  Przyjęto iedoomy ś l o o J d ą  tę 
uchwalę.  Gdy się to działo wo y s k a  o* 
Sady stanęły pod br o n ią ,  a Mor i l lo  p a 
rtał'  dyro isy ią  s w e t j  Minis trowi  wo i to  
nemu. T y m c z a s e m  wszystko  2epoW»adai« 
lo ,o o w ą  burzj ,  S tami gromadzi ł  się 
lud uzbroiooy prztd bramą słońca i k r z y 
czał  : Śmierć p jp r z y s i ę ż o n a  iest Mori!#
łowi  ! Ld _ ł  się potem przed klub Fbntaoa  , 
a  z wi ę ks z y ws z y  s i ę ,  pociągnął  przec iw 
pa ła co w i  Mori !  la. 200 j a z d y  s tało w  
szyku  , j " icd t y m  pa łacem P » m : in& szka* 
lu wa ń  i oapaści  zachowal i  i o ł c ę r z e  oa-y*
■Al^k0 2ą po w o l n o ś ć*  i gdy o*pa»tnicy po*
zna i swoią n iedołęiność i utrudzili się 
krzyczeniem , rozeszl i  się nakaoiec zwol 
na. —  T e go ż  wi ec /a ra  w y d ał  Mori l lo o* 
de z w ę ,  w którey zap ew nia ł  mieszkańców 
M a d r y t u ,  Iż ote dobył  pa łasza  przec iw 
■ po ko y n ym  o b y w a t e l o m ,  owszem z u- 
m ia rk ow a n ie m  do oich m o w i l ,  & c .  T a  
odezwa bard z i ey  ieszcze roziątrzyla u m y 
sły  , poo>. waż tw lerd-eoc , i e  Vn,ri lip u- 
w ł c o y  prawdzie.  T a  m es poko yo oś ć  t r w a 

ła poty, poki nie dowiedziano s i ę ,  **  
M a n . i c  z ło ż y ł  do w ó d z t w o  , a obiąt i e  
Jenera ł  Mooiemajor .  —- J .  R. M. nie p i z y  ■ 
jąt d y m is sy i  ienereła  Mor i l lo  i r o z k a z a ł ,  
oby b y ł  pod Sąd w o y s k o w y  oddany.  L u 
ku tu poz isocwieo ie  nie było ieszcze pu» 
blicznoścu wiadi me Meii l lo przechodził  
się lc J o a k  do późnego wi eczora  tegói  do e 

w c y w i l n y m  ubiorze po Prado i ni*  

by ł  od nikogo napastowali / .



Z K R A S O W A  DNIA 2 3  W R Z E Ś N I A  tfiai BOHU W N I E D Z i E Ł Ą ,

2  W iednia d, 1 3  WrzeSnia, 
D zl s ie y s z y  Dostrz-egacz A u i t r y ia c k i  

t t w i c r a  co oastępuia  ;

Podłu g  u rz ęd o w y ch  doniesień z S t a m 
b u ł u  pod d- 25 S ierp nia ,  w y d a n e  od Por .  
ty  f e r m a n y  | r o z k a z y ,  i ako  t a i  o d e t w a  
P e t r y ia r c h y  do narodu Greck iego  cdpo-  

ee ie d l i a ł y  z s o r c r z o o e u i  celom. W etol icy 
parruie zupełna spokoyoość  : kupiec ł rze- 
n. ieśluik be a. różnicy narodu o d b y w a  z 
t>av większera bezpieczeństwem w na yod-  

Uglcyszy .cb  cręśc iach  tego obszernego mia-  

eta swoi e  czynności .  R z ą d  ok az a ł  w o 
etataich c r s s a c h  tak  s ze l k ę  t ę g o ś ć , ' i a -  
k i t y  się aoi  spod>.iewać'  można  b y ł o :  c a  
lego wezwanie  urbroiM się Muzułroaoi  t 
® a  lego. ro / k a t e m  oręż złożyl i .  *l)ii ł  oie 
zachodzą w Stambule  ani prześladowania ,  
•  ni m o r d y , ani żadne kroki , którcby ia» 

n;ena« ,t(f o k a z y w a ł y .

W wszy stk i ch  Kośc iołach  Greckich 
p r z e p y t a n y  został  3 . 19 Sierpnia list pa* 
•Wrski  P a t r y l a r c b y  ,  k tó ry  z ap s w o i a  gmi
nom Greckim opiekę rządu i w z y w a  ie 
do s po k oy n o ic i .

Itorpusowi Jsoctarów posłany został 
soikuz , aby uttąfcil * lewego brzegu Jiu-

oaiu Xięs tw W o ł o s k i e g o  i Mcl tan .
W Pclopenesie nie zaszło żadne w a 

żne zd a rz e ni e , przynayroa iey  nie wiedz ia-  
00 o nietn w Stambule.  1 ureccy d o 
w ó d c y  zda ią  eię w ię ce y  polegać . aa  k ł ó 
tniach pom iędzy  tamteyszemi  Greck iemi  
m ęi i k a ń c a m i , niżeli na  dz ia łaniu rbroynt j  
ręką przec iw nim. Każd e  miasto kłóci  si§ 

z drugicm i ty le  znayduie  się d o w o d c ó w  
oie będącego w o y s k a  , ile iest miast.

U z b ra i am a  morskie na Greck ich wjr-  
spach  zamieniaią  się powiększey  części o *  
rozbuie morsk ie .  Z  mnóstwa  zdarzeń er 
ostatn cb o a s a c h  n a y w i ę c e y  d w a  nastę

pujące z a s t a n a w i a j ą : Uzbro iony  w  L i -
werpoolu Angiel ski  z A le z a n d r y i  do St am 
bułu przeznaczony  o k r - t ,  miał  nieszczę
ście bydź  z a t r z y m a n y m  przez uzbroionycb  
w Spez ia  k o r s a r t ó w ;  z apr ow adz on y  z a 

s ta ł  do l e ż ą c e j  między  K a n d y i ą  i -Rodu* 
w y s p y  C a s o  niedaleko Sctąrpanto,  gdzie 
Z  1 3  osób s k ł a d a j ą c a  s i ę  r o d z i n a  T u r e c k a  
z Egiptu nie! tościwie zam o rd o wa ną  zosta ła .  
Kapi tan Angiel ski  z a l - z l  ep oiobnoić  um
knąć do A l e s a o d r y i ,  gdzie op o w ie d z ia ł
ca łe  zdarzenie ,  i to zn iewol i ło  B a s z ę  da1 *
zatrzym ani* w szystkich, E u ro p e jsk ich  «-



f r re tów, a b ,  i a przeciw,  podobnem nic- 

bezpieczi . ' l i .wom zabezpieczyć.  Austry iae  
ki także i  J jgiptu p o w r a c a j ą c y  okręt miał  
&a sobie kilkunastu O rm ia nó w , którzy 
' e” ę tą  z emie o d w i e J M i ,  wp#dl  po do 
bnież w  ręce k o r s a r z ó w ;  okręt i ł adunek 
b y ł  wp i j  rdzie  sz a n o w a ny  , a le Ormianie 
t fyc ią ga ioa en r  na ląd , zrupłonemi i znic* 
ważonemi  zostal i .

, Pose ł  H i s z p a ń s k i , K a w a l e r  Zc e  Ber*  
tnudzz miel  d. j ó  Sierpnia z zwykłe,  mi o 

brrędami wstępne p ort-c hanie  u W .  ' V *  
żyra.

W  z  ‘ m i ę - i l  u a e y  p r z e z  T u r k ó w  c i ę 

t e j  P a r a  n u d a l e k o  p a j a c u  p a z i ó w  W .  S u t -  

■ • f i l  w s z c z ą ł  s i ę  d ,  Si  S i e r p n i a  c g i e ń  , 

f c l ó r r  p o m i m o  n a y u l i l n l e y  s r a g o  r a t u n k u  

p r z y  c i ą g l e  p o ł n o c n o w s c h o d m i t i  w i e t r z e  z e  

l e d w o  I w  k i l k a n a ś c i e  g n d z i o  w s t r z y m a n o .  

C z ę ś ć  M e c - e t u  i d o  d o  d o m ó w  s i ę  s p a t i ł o ,  

S t a n  z d r o w i a  iest w  Ó u o t b u l i  z a s p o -  

. k a i a i ą e y .  W S m  r n i e  u s . t a f o  t a k ż e  m o r o 

w e  p o w i e t r z e

£  Iftaćh  d. 2 W rreśnta.
G a z e ta  Kzymrkii  pud d. zp S ierpnia 

•g łos i ła  w : i d o m o i t , j akoby D w ó r  R»yrn- 
.tik za w a r ł  u m o w ę ,  mocą  któiey  w o y s k a  

A uetry iąc i te  o j a d z i i  mia ły  zamek S. A* 
nioła .  inne m ia s ta )  za zupełnie z m y *  

ś looą.  r--. ■
Koui mit sy ia *ś l ed cz a  w T u r y n ie  *ka» 

aa ła  zaocznie Da śmierć i na  koufi ikatę 

mziątkdw ninos>w o  o»0b t *tcrę  do osia* 
. t n i e /  r e w o l u c j i  w  F'*.tn°ncie n a j e ż a ł y ,  i 
w y r o k i  se ra  i  «  w i z e ru sk a c h  przez k a t a  
Uskutecznione zostały.

W R z y m i e !  s z e ś o i o l e ł n i  ( * )  Zygcrtunt 
J P r * u c  z  W ę g i e r  ś c i ą g a  ń a  s i e b i  n a j w i ę k 

s z ą  u * a g ę .  N i e t y l k o  g r a ł  z  n a j w i ę k s z e *  

m i  o k l a s k a  n i  p a y  t r u d n i c y s z c  z o j i s t y  K h  • .

(#) Chłdutec (ea musi b / d ź  s tarszym ita 1 
iw* « i m i  nka o wc-e-snaco rot wi iao tu

degp urn teatrze Argent loe,  ale nadto <w 
archigtmnazium o dp o w ia d a ł  publicznie . 4  
o s y w a z u i e y s z e  py ta n ia  z taką doLiadoo*  
ś c i ą ,  i i  przyznane mu wielki  medal  zło# 

ty .  Uyc ieu  S.  uięty dowcipnemr odpo* 
criedziarat chłopca,  mia no wał  go ka w a le *  
reja z łotej  ostrogi i Hrabią  A p o s t o l s k i e *  

go pa łacu ,  T e r a s  popisuje się w Nea* 
polu

R z ą d a r a  gazeta N«apolit»ń.sii* ża* 
wiera  co n a t t fp u ie :  ' ' Z e w s z ą d  nadeno*
cfzą zaipoka ia lące  dua ies ienia  «* slskitecz- 
nycb  s ,a  a»*acb gor l i wy ch  naszych  Bisku* 
pii u w  nawracaniu obłąkanych poddadyc l ł  
do ob owi ązk ów.  Urządzenia mis iy ionar*  

.ąkie cak wielk.o c z y o :ą  p o s t ę p y ,  i s k  »  
ow y c h  cz»8aCli , kie iy p a n o w a ł a  pobd*  
iność.  Ludzie  odp rzys ięga ią  się uroczyści*  
zbrodniczych towarzystw i n.^zcrą w . t y «  
stkie znaki czasu r e w o l u c y jn e g o ,  Pubw* 
ż u j  teo s a p a ł  szczególnie) widzieć S'^ 
óaie w d y e c f r . n  Nicastro. ,  k t ó •* d a w n i e j  

b y ł a  n k o ł ą  obfitego szczepu buntu,  . dl *  
tego o f f i cy ia ł  rzuci ł  na ś lą  k l ą t w ę ,  kóófg 
dopiero rdiąl  ter aźnieyaci  ii«n 10. U

Oo Algieru p r z y b y ł *  CłaaoolitańiKa 
fregata z podarunkami i pienf^dflkfii , któp* 

rząd od zshurzoń pozosta ł  >ioied. — Sar* 
duński  t>mtey«zy konsul odabrał  sebie ż y 

c i e , i nnstępi a i tgo prz ywieść  muei * * j r *  
k/e koosuluwskie pudarunkj  De jo wi .  •** 

'Milicji* ta m te y s z a  m a  mieć wie lk ą  pełno* 
tę zabić tamte j s zeg o  D r j a  , p ó n i s w a ł  (Jf* 

niey ( $  lat a) zadługe fuż p a n n i e ,  d la  t y *  
ekaoia okupu o t nowego wła dcy .  Ale t»*  

it i i  go ai<ąlzię p o d e j ś ć ,  ponieważ  * W-- 
równ^go ss jbiego t t m k u  p ła w ie  ni# * / • »  
ahb di i ;  G d y  n iedaw oo  o g l ą d a ł  nowe w i *  

rowoie  nad port em ,  po j r r óc i !  prędze^ ifo 
z i m k u ,  niżeli m i l ie y j a  seorać  etę mo^ła,

6  l a t ,  p o o i e w a ł  pt*ad  kilbp l a t j  b j i u  
się iago umysłu.
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Nie cprawdza  aię w ia d om oś ć ,  i a k o b y  inżynierów A m a d :  dc ReneeyMT# , któ*
Greckie  do m y kupieckie w L i w o m i e  zaw ie-  ryeh z otwar l emi  rękami p r z y ię t o  i p®*
• i ł y  w y p ł a t y  ; j akkolwiek  (cieniony iest dług ich t iopniów umieszczono.
ich handel  przez zaburzenia w G r e c y i ,  a  ~  . . r .

. . . .  t „  «  Zanta d. 14 Lswcfl.
tad en  »«dn? k ,  ich do m ów  ant w T r y i c  T e . i a l d n ik a  b y ł a  od m o rz a  i l a d a
««>®,  an i  *» Wiedn iu  n i .  zawiesi ł  w y p ł a t .  iśB lk o i^  G „ cr  p0daii  T u r e c k i e m u ^

w ^ d c y  Museł im warunki.  T c o  żada i  3  
G r e c y ,  k io r ty  dotąd cd zatoki  V a -  j - s ' . . . . .  .

'  . 7 n on- oZł iu do naroyf iu  1 odr iagoiema a
io n a  w td łu a  o g r a n i c z  nych  br zegów swo im w o y . k i e m ,  i s p o d z i e w .n o  . i e  ty m
gó r  C hi m er a  i od F . r g i , S u l i , P r e y . i a  . p o . o b e m  ocal .ó to kwitnąca miasto .  U «
1 Mesaloogl  az do .dnógi  L a pe n t o  prze- ^  Daybog , t „ y c h ku p c ó w
w a g ę  c a  morzu u t rz y m u i ą ,  z a c z . n a ią  . 1 *  Włj  j ć  ,  roiai ta  do c y t # d t l l , g ,o w y  i ra

teraz  i na lądzie uzrądzać.  Z a g r a n i  po uei o ł ć  , Eałnr. i t  odp 0 w i«dzi na m u ra ch
py cb  o m c er ó w  , z w ł asz cza  Fr an c u zó w  i ,

.. ’  p o w y s t a w i a ł .  Roz gniewani  G r e c y  mar-
A n g l i k ó w  w c h o d z i  w i e l u  w  i c h  s z e r e g i ,  .  ,  . .  , .  .  ,  _

. 6 dem ni ew in ny ch  swoich  Z i o m k ó w ,  pod*
A m e r y k a ń s k i  okręt Mis,Iz.pi  między io.  p , U pod ł a m o  rai„ t6 H ak potę łb la  d ®

F r a n c u z k i . ™  o f f i c . r a m i ,  w y . a d z i ?  Djsgo m t e l a |U  j *  p0 t r t e c h d n i o w . m  
t a k i .  n iedawno do Par ga  znanego i długo —  ogj#|i ua p6|  , pUłUł, łeB lu  p#ddać  
p r z e i l a d o « a o « g ®  za f l s m o  przec iw Na*  ^. m U| j a|0 ' 
j iOlsouawi ;  ‘ ‘ C a  Feuil le  v» rd e ,  o fKiera  * "

D O N I E S i  E  N I A.
Piserz  T ry bu n ału  1.1 osi. W. A). K r a k o w a  ,t J .  O. do wiadomośc i  p o d a ' ® ,  i c  F na* 

To m a s z  Jarzy.ósUi b o m or n ik  Sąd owy pod d. i ó  Sierpnia r. b. 1821 zsięcie R a m i e n i c y  
w  K ra k o w ie  przy ul icy  P o s e l s k i e j  w’ Gmioie  II.  pod L.  <gS po pi so wą  etoiącoy , grani* 
e t a c t y  od wschodu z ul icą Pokelską ,  od pń ł o o cr  z Ogrodem X X .  F ra n c i s z k a n ó w ,  od 
południa  z ogrodem domu p o p r a w y  , a od zachodu z gościńcem ku Ż a m k o w i  i d ą c y m  
Ur .  P iotra  P a w i a  d w o y g a  imion Staszewskiego O. d. K. dziedz lozoey , sk ła d a ją c y  się ■ 
d w ó ch  p ię te r ,  oraz b a n t y  do tegoż domu ptzy leg łcy  na  k a i d y m  piętrze o b s y m u ią c e y  
p o k o i  t r z y ,  a  na  dole s U r u / i  d w i e ;  uikuteCzoił  ; ns iemoikami  domu tego s ą :  a j  nn 
drugim piętrze F. Stanisław ^  y  szemirski  •, b) na dole w s t eocy i  T e k l a  W o l i ń s k a ,  i t i f  
R* in ie a ic y  ptaci się podatku gruntowego 46 zip.  16 gr.  a . t o  na za ty s f a k c y i ą  p r o w i z j i  
j o  5  ud 1 0 0  od summy kapi ta lne/  5000 zip tudzież kosztów p ra w n y c h  do .*łp. *4 
p r z y * ą  lżonych , z obligu pod d. 89 Września  1798 r. w y d a n e g o ,  w A k t a c h  Magis t ratueU 
nych  Kr a k ow sk ic h  d, 21 Grudnia r. t. w Xiędze II. Uaozafccyi  w ie c z y s t y c h  na k a r c i ®  
391 pod Nr. 17Ó intabulowanego  w yr ok ie m zaocznym d. 99 Kwietnia 1820 pomiędzy  X . 
T r | * s f  ' i em  So ł ty s i k ie m Przeorem Konwentu  Rarmel i tańsk iago  na Czerny z a l o i o o a g ®  

. p o w o d e m  z i e d n e y , *  w s p o m o i o n y m  Piotrem P a w ł e m  S t asz ew sk im  p o z w a n y m  n ie i ta -  
wa ią cy rn  z dru^iey s t r o n y ,  ludz ie i  p o w t ó r n y m  ocznym w y r o k ie m  pomiędzy te m i i  
st ronami d. 7 F^ź dzi er o ik a  1820 r. z a p a d ł y m  t a k o w ą ł  p r o w l j y i ą  od summy 500 0  t łp .  
podług daty obligu d, ag Września  1798 z e w a h io w a n e y  , poprzedzający  wyrok  zatwier
dź a i ą c y m , na tzecz Hooweotu  Ka rmel i tów na C zerny  fun dowanego  przysądzoną .  • k* 
Uowe z a i ę c i e  dnręczoo* .o s t a ł o  ł»isar<owi  Sadu Pokoiu  oddzikłu I. F .  A l o y z * m u  F i «  
1 p i  w i e ż o w i  ,  t u d z i e i  W o y t o w i  Gminy  II.  M .  K .  Ur. Gr a l e w s k  e m u  p o d  d .  2 8  S ie rp n i ®  
f .  b. p r z e *  woźnego Sądowego F i o i r a  Kel ing oraz w i ® m i » n i c y  d z i f d z i < z n e y  S t a s i e w s k i * -  
g » ,  1 do A  ki h i p o t e k i  M. K ro k o w a  w Xięg» za ięeiów Acia  ł r. t V ol .  III. na karcie «Sa 
c o d  I , .  j o  , tudz'eż H I .  z a i ę e i ó w  oi®fuzho«ncś*i  w  K a c t f l a r y i  F i s a r z a  l i y b s

1* . Iost ;  i a g p i A J .  t t ł « h o w *  p a d  L .  89 a ®  strcnp>«7 7 1 5  d*  z U ® « i i « y  ; a v  d. 1 ,  W



t .  ?^8s-wpiIffrsS E i m a ł o ,  ©  c i e m  DeWnt  C r  S tasz ew ski  A s t . m  pud (ł. 14 rr„ i r. b .  wrę-  
( t e o y m  u w ia d o m io n y m  t o s t a l ; sprzedasz <,t\ Ra m ie n ic y  p n e t  l i c y t a c \ i ą  po pi » ta ć  
lyędzie A d a m  Ekiel sk J  Aszersor praw i y  przy  Seuee iz  F lŁsd iącym i A c » o s * t  I ry bu a aJ - j  
¥ ' .  M . K r a k o w a  w Kr a ko w i*  przy Ry n k u  G ł ó w p y a i  pod L,  263 m i ę i i k f l i ą j y .  P i er w* »*  
pub l i kac yw w ;  unków sprzedarzy  tey Kamienicy d. go P „ i d r ;  r, fa 1 3 2 1 odbędzie się , n-> 
I tępue  teiaiius, podług Art ;  703  &. t .  ii. ca A u d y i c a c y l [ T r y b :  I. Init :  R i e p l t e y  Arako*** 
<a ey nastąpią,  —  D a o  w A r a k o w i *  d 25 Września  .1821 r.

łittUszkowski, Pisa**.
D y i r e i c y i *  G ł ó w n a  Go rn ;cza. W  skutek Rezhryptu  W y s o k ie y  R c m m i s s i  i R z ą d o -  

ąre j  S p r a w  *»cwoętren^ph i P o l i c j i ,  z dnia 1 3  Sierpni*.  r. b. Nr. 81/144. ż S ierpnia 1 8 2 1  
*  y d a ^ t g o  t czyni  w i a d o m o  ,ws y«tk m chęć ku pna  B a ra n ó w  n - i ą t y m ,  i i  w reiieUt* 
11 falcach w Kao ce l ar y i  Gfo w. .  j  D y r r k c y i  G ó r m c z i y  odbędzie się dola 3  P a ź o n e r n i h a  
f .  b. oa  godzin y  iii i r o o r  l i c y t a c j i *  pub icmfi  na sprzedarz  za gotową zaraz *sp la tę*  
B f l ' l ę ; j i # c » c h  .gatunków :

i m o .  E a i s o ó w  Hiszpańskich s tarych sztuk $  £ ł p .  io g .
2?do, ditto d m s poprawnych . 4 — 30.
gtie ,  ditto di ito w 2Utoich . 7 —  36,
4(0. ditto ditto i fd o o ro cz oy eh  20 —  33.

JZycrą  ty ch  sobie  l a t y m  tego kupna d<< dzień i godzinę otnaczonę J y p t a s t a  ,  w  kfó« 
f / w  czasie B a r a n y  tu wyszczególni  on* w dziedzińcu Z a m k o w y m  przed R« u c * l a ty i ą  
‘vLjlć>'ney D y r t k c y i  Gorniczp^ zgromadzone z n a j d o w a ć  się będą. —■- W tkWlc*c~ d. tg 
5Vif l i«Bia ig _ i  r,

D y rek to r  Ulman.
Sek retarz  Je  u; dumOaZtwsHi

\ P  AJetk* 2 Bcrlt&fl W f r s z i e ź d t l *  przez E r a k ó w  do h o i e y i  p o k a r u i *  w Hotaiu JDrts* 
f t e ń s k i t n  J P .  L i p i ń s k i e g o

Gabinet Optycznych Pi.nornmiw.
Gabinet  ten zawiera** o wedle or tu ry  odry»ow*rfych  i ■  n a t u r a l n e j  wielkośc i  wy«  

p ł aw io n y ch  w d o a ó w  , D re z na ,  R z y m u ,  M ed yio laau  , Ztirich , w y s p y  S .  H»l«ay , Mo -  
ek wy  , Króle  wca , N e ap o lu , Scc. G d y  takowe wy st aw ie nia  me b y ł y  tu leszc.e wi dz ia 
n e ,  pochl ib  a sobie zatem A r t y s t a ,  ze i tu zaś luźy bit poch wały I j  Utór.  pu i  w ce inwy*  
f z y e h  Niemieckich m i a z u c h  uzysk  i ł . — G z t . a e l  ieft  codziennie od godeioy y  s ra n a  du 
9  w wieczur  do w i d s e m a .

if odpisana  nireieyszem rrr  honor zo w ia da mi ć  S za n ow n ą  P u b l i c m o i d ,  iz] p t n i j . ą
J anien od Rząd u u p r z y w i l e j o w a n ą , dotąd przez siebie tu w Ar ako wi *  prz y  ul icy S.  

ana  w R am ie nic y  pod L,  451 ut r .y  ,nj  w a c ą , od S. M i c h a ł a  r. b. *do Ka mienicy  w 
Ry n k u  pod L .  453 potoźoney przenieść postanowiła  ; od którego to esa tu  rówo i*  i  

P a o n y  prz ychodaie  ( e s t e r a e i )  na na uk i  p r z y j m o w a ć  będs i* .  —  W Kraków t e / d  a-i* 
* y  W r z e ł m a  zgai  r.

M aryn Dantienwald.
W  G a l i c j i  w  Cy rkule  Sana ec kim  leiąc*  debra  *rj eto przedaoia  lub do zamienieirta 

z a  i n ' ■ n-Dieysze dobra  ze z t o s o » n ym  d t d _ t k ie m ,  położone w GalLpvi łub w K ró le s t w .*  
f o U k i e m .  'Dobra t e m s i ą  znaczne w y s ie w y  , podostatkiem pańszczyzny  , k b łc io ł  »wty  
f i  (as y-, w g o t o w iz o ie  blisko . 5 0 0 0  fcłpol*. w  srebruey konw: rema. t . k  z p r o p i n a c j i  (
l a k o  i z gruntów D wo rs k ic h  na ozr osr  p u s > c z o n y t l i , sakoniec lasu b u k o w e g o .  * « —o. 
W eg j  i iodlowego  p'r,«s«ł"i 850  m o r g ó w ,  z którego izeką D u n a j c e m  drzewu p d T a r 
n a w  i d a 1# t u  Wiśle s p h i w i a i  można , a z którego p n e d a r z  lądowa na fury  ‘ sztuki 
łOoo R,  W  W . przenosi .  K t o b y  job ia  i y c c y l  wtriyść w iskie uk łady rac* y  s'ą zgto- 
J f W W K  sięga rni P. G ć a b o w j k i e g o , a  t a  tak  o  wlaścicrelu la k o  i o innych  waruuky^h 

w cc' i i k  eir Błtrie,


